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0 bloki dom ów i ulice. Sam o­
lo ty  n u rk u jąc e  a ta k u ją  nad a l 
gn iazda oporu  w północnej 
części m iasta . Pom im o zacię­
te j  obrony  n iep rzy jacie l zno­
w u s trac ił dalsze obszary , zaś 
jego  wciąż po w tarzan e  prze­
c iw n a ta rc ia  spełzły  n a  ni­
czym.

Oddziały sam olotów  bojo­
w ych p rzerw a ły  z d ługo trw a­
łym  sku tk iem  połączenia ko­
lejow e n a  w schód od W ołgi, 
oraz kom unikację  n a  prom ie 
poprzez rzekę.

N a froncie D onu prow adził 
nieprzy jaciel w  dalszym  ciągu 
sw e p ró b y  p rzep raw ien ia  się 
przez rzekę, k tó re  za każdym  
razem  zostaw ały  o d p arte  
przez R um unów , W łochów
1 W ęgrów  p rz y  krw aw ych  
s tra ta c h  w roga. Myśliwce 
w łoskie zw alczały w  n iskim  
locie stanow iska  
cielskie. Oddziały 
zniszczyły p rzy  
przedsięw zięciach 
sztu rm ow ych  liczne stanow is 
k a  um ocnione n a  w schodnim  
brzegu  rzeki i wzięły jeńców .

meprzyja-
węgierskie
większych
oddziałów

W  k ie ru n k u  południowo- 
w schodnim  od jez io ra  Ilm en 
t rw a ją  zacięte m iejscow e w al­
ki n a  b ag n is ty ch  te ren ach .

W  w alce przeciw ko sowiec­
k i e j  flocie handlow ej i w ojen­
n e j zniszczyło lo tn ic tw o  w  paź 
dz iem ik u  n a  w ybrzeżu M orza 
C zarnego, n a  M orzu K asp ij­
skim , n a  dolnym  biegu  W ołgi 
i n a  jeziorze Ł ad o g a  ogółem  
33 o k rę ty  tran sp o rto w e  
i frach to w ce  o rozm aite j wiel­
kości, m iędzy innym i wiele 
s ta tk ó w -cy stem  i jed en  s ta te k  
strażn iczy . U szkodzono tak że  
p rzez a ta k i z pow ietrza  32 
frach to w ce i 4 o k rę ty  bojowe.

W  nocy z 1 na 2 listopada 
w  Kanale został odparty atak  
angielskich ścigaczy na kon­
wój niemiecki przez skoncen­
trowany ogień odpierający 
własnych jednostek zabezpie­
czających, jednocześnie został 
zapalony jeden ścigacz nie­
przyjacielski.

N o cy  ubiegłej został ten 
sam konwój znowu zaatakowa 
ny przez angielskie ścigacze, 
przy czym jedna nieprzyja'

cielska łódź została tak ciężko 
uszkodzona, że należy się li* 
czyć z jej stratą.

W a lk i w Egipcie rozwijają 
się nadal ze wzmożoną gwal* 
townością. W darcie  się sil* 
nych oddziałów pancernych 
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Odbite atak kaveaäerü. — Stale wzmagafące się nalęiettie waiis w  Egipsl©. — 
Zestrzelono 26 samolotów brytylskicha —* üowe wielkie zwycięstwo loafza pod­

wodnych u wybrzeży kanadyjskich
Z Kwatery Głównej Führe- 

*a, dnia 3 listopada.
Naczelne Dowództwo Sił 

Zbrojnych podaje:
W  części zachodniej Kauka­

zu stale wzmagające się ataki 
1 przeciwnatarcia doprowadzi­
ły do zawziętych walk, w  któ­
rych nasze wojska utrzymały 
swe stanowiska i zdobyły w  
przeciwnatarciu pewien ob­
szar. Oddziały słowackie znisz 
czyły okrążone siły wroga.
W  kierunku wschodnim od 
■A-iagir oddziały niemieckie 
rozbiły w  stale posuwającym  
Si§ naprzód ataku mocno roz­
budowane i podminowane sta­
nowiska wroga. A taki floty  
Powietrznej przyczyniły cięż­
kie straty nieprzyjacielowi za- 
Pomocą swych bomb i broni 
Pokładowej. Pewien oddział 
czołgów został zniszczony. W  
stepach kapnuckich została 
°drzucona kawaleria w roga  
Przez własny kontratak, któ- 

przyczynił je j znaczne 
sW ty .

W  S ta ling radzie  t rw a  n a­
dal ciężka walka ofensywna

Japonia potążnie i dobrze uzbrojona
Były embEsador amerykański w Tokio ostrzega 
swoich rodaków przed przygotowanym przez 

żydćw psychologicznym polem minowym
G E N E W A .  W  przemowie j gednym lekceważenia Jest to 

niu wygłoszonym na bankiecie naród zdyscyplinowany, dla 
autorów i wydawców w  N o* ( tego dokonywuje wielkich rze 
wym Jorku oświadczy! były czy. D la  Japończyka cesarska 
ambasador amerykański w  T o  j ojczyzna oznacza równocześ* 
kio, Joseph Grew , że ludność j nie bezpieczeństwo patriotyzm 
Stanów Zjednoczonych nie po ! i religię. Japończycy się* nie u* 
winna udawać się na psycfiofo* gięli, walczyli dopóki tchu w  
giczne pola minowe i reprezen* ich piersiach starczyło. G rew  
tować pogląd, że Japończycy zaznaczył, że miasta japońskie 
nie są wcale poważnymi prze* są tak budowane, by  ostać się 
ciwnikami, że miasta japoń" wobec trzęsień ziemi i ze wzglę 
skie zbudowane są z papieru i du na pożary i że Japonia pro 
nie oprą się żadnemu atakowi dukuje dość środków żvwnoś 
bombowemu, albo że Japoń* ci, by wyżywić całą swoją lud  
czyków można pokonać gło* ność. Japonia jest potężnie i

Amerykanie na Gu tialcsnarzs otoizeni z trzech stron
o d rz u c ić  w o js k a  a m e ry k a ń s k ie  

i t a k  (zm acanie je  o słab*  ć, że n ie  
p o z o s ta ło  ka  niic in n e g o , j a k  w y c o . 
fa n ie  s ię  n a  p o z y c je  w y jśc io w e . J e ­
d y n ie  ty lk o  o  lo tn is k o  „ H e n d e rs o n  
F ie ld "  w a lc z o n o  je s z c z e  z a c ię c ie  
do  o s ta tn ic h  d n i, ja k o  o  je d y n e  
lo tn is k o ,  k tó re  je s z c z e  p o s ia d a l i  
Aane,ryiliąn:e  w  r e jo n ie  w a lk  n a  
" y s p a c h  S a lo m o n a .

Trzecie uderzenie amerykańskiej 
fJOty na Pacyfiku miało między 
in n y m i talkże i to  na celu, by od. 
d ę t e  n a  Guadątoamarze óddziiały

w żyw .

B E R L IN . W e d łu g  k o m u n ik a tu  
b r y ty js k ie j  a g e n o "  „E x o h a n ig e “  
a tn e ry ia ń a k iie  s a m o lo ty  w y w ia d ó w , 
cz-e » k o u s ia to w ą ty  p o n o w n ie  w  o d ­
le g ło śc i o k o ło  300 m i l  m o r s k ic h  od 
w y sp y  G u a d a lc a n a r  dw «  d a ls z e  
z e s p o ły  f io ły  ja p o ń s k ie j ,  k tó r e  es_ 
k o r tu  j ą  w ie lk ą  lic z b ę  t r a n s p o r tó w ,  

i có w . K ie ru ją  się  o n e  n ie w ą tp liw ie  
n ą  w y s p ę  G u a d a ifc a n a r, g d z ie  ju ż  

i o W o n ic  w y lą d o w a ło  o k o ło  30.000 

ż o łn ie rz y  ja .pońslk ich , J a p o ń c z y c y  
j * a g ra ż a ją  o b e c n ie  z tr z e c h  s tro n .

“ aiKowiisköm a m e ry k a ń s k im  w z d łu ż  
" y b rz e ż ą ,  d y s p o n u ją c  w ię k s z ą  i lo ś .  a m e r y k a ń s k ie  z a o p a t r z y ć  

a r ty le r i i  i c z o łg ó w  a n iż e l i1 A m e- 
r y k a n ie . N a c z e ln e  d o w ó d z tw o  j a .
F a ń sk ie  z d e c y d o w a n e  je s t 'w id o c z n ie  
“ a  n o w ą  b itw ę , „ k tó ra , j n a  ro z ­
s tr z y g n ą ć  lo s  s ta n ó w  sk  a m e r y k a ń .  
skicih n ie  ty lk o  n a  G u a d a łc a n a rz e " .

L o n d y ń s k a  g a z e ta  w ie c z o rn a  
„E vem ing .S ta n d a rd “  p o d k re ś la ,  że 
c hodizi tu  n ie  ty lk o  o  w y sp y  S a lo ­
m o n a  i k r a je  A n zac  (A u s tra l ią  i N o 
" 'a  Z e la n d ia ) ,  lecz  w o g ó ln o śc i 
B „ n a r o d y  sp rz y m ie rz o n e * 1. R ó w -

liaż los Afryki we wzrastając®.!
(>iterze m o ż e  z a le ż e ć  o d  o w e j w y s .  
ł>y n a  m o r z u  P o łu d n io w y m . W  sa- 
Otej A u s tra l i i  p a n u je  o g ro m n e  z a .
O teipokojenie.

K lę sk a  a m e r y k a ń s k a  w b itw ie  
O tojtskiej n a  P ą c y f .k u  P o łu d n io w y m  
O d d z ia ły w tije  o b e c n ie  ró w n ie ż  n a  
ł ą t k i  lą d o w e  n a  w y sp ie  G u a d a lc a -  
O ar, W y s a d z o n e  ta m  w  p o c z ą tk a c h  
jje n p n ia  w o js k a  a m e r y k a ń s k ie  n 'e  
o tr z y m u ją  o d  ty g o d n i p o s iłk ó w . J a .  
ł>ończycy n a to m ia s t ,  p o s ia d a ją  w 
(W ym  ręlku p a n o w a n ie  n a  m o rz u  
1 w  p o w 'e t r z u  w r e jo n ie  w y s p  S a- 
k  m o n a , m o g ą  b e z  p r z e r w y  p r z e .  
vW ać w z m o c n ie n ia  i p o s i łk i  dla 
zń a jd u ją c y o h  s ię  n a  w y sp ie  s w o ic h  
° d d z ła ló w , N a s tę p n ie  w  l ic z n y c h  
'' 'a lk a c h  n a  t r u d n y m  d ó  p rz e b y c ia ,
^ ^ y ;p .o in in ą ja c y in  p ie r w o tn ą  p u sz -  

? te re n ie , u d a ło  siię J a p o ń c z y k o m

n o ś ć  i a m u n ic ję . P o  k lę sc e  w b itw ie  
m o r s k ie j  n a  p o łu d n io w y m , P a c y f ik u  
z m u s z e n i z fts tą ii  A m e ry k a n ie  do 

z r e z y g n o w a n ia  ró w n ie ż  i z jego  z ą .  
m ia r u .  N iaw eł n ie p rz y  jac ie lsk a . S łuż­
b a  p r a s o w a  z m u s z o n ą  je s t  p rz y ­
z n a ć , że A m e ry k a n ie  na, G u a d a lc a -  
n a r z e  o to c z e n i  są  b ezn ą d z ,le jn ie  

z t r z e c h  s t r o n  i że J a p o ń c z y c y  zy­

sk a li  p r z e w a g ę  n a  m o rz u . Ś w ia d c z ą  

o  tyun c o  r a z  to  n o w e  m a s o w e  lą­
d o w a n ia . O d d z ia ły  „ a l ia n c k ie  

ś c ie ś n io n e  z o s ta ły  n a  pa.sie ląd u  

dlugOiści 10 k m , i s z e ro k o ś c i  5 k m .

ODBUDOWA GOSPODARZA
g e n e r a ln e j  S u b e r n l l

ó października minęły trzy i wej osiągnąć poważne sukce*
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wroga w  północny odcinek dem. G rew  zapewnił, ze japon dobrze przygotowaną do woj 
frontu zostało odparte w  prze* czycy nie są przeciwnnciem ny na morzach 
ciwnatarciu przez bezwzględ­
ne walki. Lotnictwo niemiec" 
kie i włoskie prowadziło w  de 
cydujących miejscach walki 
niezmordowane ataki przeciw' 
ko zmotoryzowanym siłom 
brytyjskim, stanowiskom ar* 
tyleryjskim i połączeniom na 
zapleczu. Niemieckie i włos­
kie samoloty myśliwskie ze* 
strzeliły 15 samolotów wroga, 
straciły przy tym jeden włas* 
ny samolot. Prócz tego zestrze 
łono 5 angielskich sam o lo tów  
ponad M . Śródziemnym, jeden 
z nich został zniszczony przez 
niemiecką łódź podWodną.

N a  wybrzeżu Kanału nie­
przyjaciel stracił wczoraj 4 sa* 
m.oloty.

Pewna grupa niemieckich 
łodzi podwodnych weszła we 
wschodniej części wybrzeża 
kanadyjskiego pomimo złej 
widzialności i burzliwej pogo­
dy w  kontakt z konwojem  
wiozącym material wojenny i 
żywność z Am eryki do An" 
glii. W  upartych atakach, 
trwających przez kilka dni i 
nocy zatopiono z nieprzyjaciel 
skiego transportu, który był 
potężnie ubezpieczony, 16 ok* 
rętów o pojemności 94.000 
T R B , w  tym 3 statki z amuni* 
cją, które przy pierwszych tra* 
fieniach wyleciały w  powie* 
trze. 2 dalsze parowce o łącz* 
nej pojemności 11.000 T R B  
oraz jeden kon 
i jedna korweta zostały stor­
pedowane. Zaledw ie szczątki 
rozproszonego konwoju zdo­
łały ujść pod osłoną 
mgły-

lata od chwili zorganizowania 
Generalnej Gubernii. Jednym 
z pierwszych zadań było usta­
bilizowanie waluty, stworzenie 
zdrowych podstaw finanso­
wych kraju i uregulowanie 
handlu z zagranicą. Zagadnie  
nia te tworzyły zewnętrzne ra 
my dla odbudowy poszczegól 
nych dziedzin gospodarki. Za  
łożono nowy bank emisyjny, 
wprowadzono jako jednostkę 
monetarną nowy złoty, i upo­
rządkowano w ten sposób ry­
nek pieniężny. W  sierpniu br. 
wprowadzono nową taryfę cel 
ną, dopasowaną do potrzeb 
Generalnej Gubernii jako -po“ 
mocniczego kraju Rzeszy. To  
wary niemieckie są zgodnie z 
tą taryfą uprzywilejowane. 
Uporządkowano sprawy skar 
bowe, co łącznie z niewielkimi 
zmianami stopy podatkowej 
przyczyniło się do podniesie­
nia wpływów  z podatków i u* 
możliwia równowagę budżetu 
kraju.

Po włączeniu do Rzeszy 
ważnych obszarów przemysło* 
wych na Śląsku, Generalna 

kontrtorpedowiec Gubernia nie dysponuje bo­
gactwami naturalnymi. Nao*  
gół brak węgla i rud, tych pod 
stawowych surowców w prze* 

gęstej j myślę. Pomimo to udało się 
także w  gospodarce przemysło

Czarna sobota w  Anglii
Reuter; Największe ataki dzienne od r. 1 9 4 0 . — w Londynie był alarm lotniczy

S Z lO K H O L iM . Trwające brytyjskiej żeglugi powietrz* 
od pewnego czasu mimo cięż* nej przyznało w  urzędowym  
kich bitw powietrznych ponad 
Stalingradem, nad A fryką  
Północną i M altą naloty nie“ 
mieckie na Anglię  nabrały w  
końcu ostatniego tygodnia ta" 
kiej siły i gwałtowności, że 
W ie lk a  Brytania sądziła, iż 
nadeszły czarne dni jesieni 
1940 roku a urzędowy komu­
nikat Reutera mówił otwarcie 
o największych atakach dzień 
nych na Anglię  od czasu „Bat* 
tle of Britain“. Ministerstwo

,Na g r a n ic y  B u rm y  d o sz ło  w os„  
tg tn ic ih  c z a s a c h  p o n o w n ie  >do n ie ­
p o ro z u m ie ń  p o m ię d z y  lo tn iikam i 
b ry ty jsk im i,, a  a m e r y k a ń s k im i ,  s t a ć .  
jo n ó w a n y a n i n,a granicy In d ii

X
W e d łu g  w ia d o m o ś c i  z I n d ii  Anglii 

c y  s t r z e la l i  z .k a ra b in ó w  m a s z y n o ­
w y c h  d o  H in d u s ó w  ,d O m o m stru ją , 
c y c h  w  ilo śc i p r z e s z ło  2.000 ludzi.

komunikacie, że nietylko wiel 
ka liczba niemieckich samolo* 
tów bojowych zaatakowała 
gwałtownie w  późnych godzi­
nach popołudniowych w  sobo* 
tę Canterbury, lecz że także 
Anglia  wschodnia i południo" 
wozachodnia była obiektem 
szeroko zakrojonych dzień" 
nych ataków niemieckich. 
Również w  Londynie musia* 
no znowu Ogłosić alarm prze­
ciwlotniczy.

Czarny koniec tygodnia roz 
począł się dla Anglii już w so­
botę rano przez rzucenie 
bomb nad A nglią  wschodnią. 
W e  wczesnych godzinach po­
południowych ogłoszony był 
w  różnych okręgach południo 
wozachodniej A ng lii alarm  
przeciwlotniczy i w  różnych 
miejscach odbyły się bombar-

Can+prK C1̂ zki cios mia* ło niedawny atak rzekomo 94 
s u  r ury, a w.eczorem bombowców na pewien obiekt
przezy a po uctrnQWQ - 23^ 0^ w  zaj(>tej Francji, jako najcięż* 
ma g .a jeszcze raz grad szy dotychczas atak dzienny 
bomb niemieckich, zrzuconych ’ w  tej wojnie, 
na okręgi i miasta nadbrzeżne, j Ten czarny koniec tygod- 

owniez ondyn miał znowu ■ nia winien przekonać Londyn, 
r szy a arm przeciwlotm* j że Niem cy mimo swego silne* 

czy, lecz ministerstwo lotnict* : go zaangażowania się na in* 
wa me po ało żadnych wiado* j ych frontach potrafią co naj* 

w brytyj*, mniej tak samo ciężkie zada"mości o szkodach
skiej stolicy.

Z  komunikatów brytyjskich 
wynika niezbicie, że ta pierw­
sza wyraźniejsza próbka siły 
niemieckiego lotnictwa nad 
Kanałem zaskoczyła i przera­
ziła Londyn. Reuter mówi o 
5T) atakujących w  dzień nie­
mieckich samolotach,— przy
czym zastosowano zwykły u 
Anglików  sposób skreślania 
liczby samolotów. W  związku 
z tym zasługuje może na uwa­
gę wzmianka, że brytyjskie

dowania. Późno po po łu dn iu ‘ ministerstwo lotnictwa nazwa*

wać ciosy od'wetowe nad Ka­
nałem.
■* —̂  A A. A A AA AA* A A A.AAÄ AAA AA4 AAAAA A v

BA N G K O K  (DNiB). Z ,K arach «  ń o -  
nósizą, że  w  n o c y  n a  28 p a ź d z .c rn i .  
k ą  w y b u c h ła  bom lba n a p rz e c iw  d o ­
m u  p e w n e g o  h in d u sk ie g o  m in is t r a  z 
n o w e g o  g a b in e tu  S ind  a , p r z e d  k tó .  
irym  f o  d o  m c m  póM ćja 'n ie d a w n o  Wy 
isfaw  ł a  s t r a ż  z e  w z g lę d u  n a  tp o ste -  
iriHDki, w y s y ła n e  p rzez , 'z w o le n n ik ó w  
K o n g re s u .  Niikj n ie  z o s ta ł  z r a n io n y .  
P o d o b n ą  'b o m b ę  z n a le z io n o  n a  d z ie  
d iz iń cu  dom lu łń n e g o  m in is t r a  h in .  
d u sk ie g ó .

sy, szczególnie w przemyśle 
małym i średnim.

W arunkiem  podniesiena  
produkcji jest szkolenie sił kie 
rowniczych dla zakładów, a 
oprócz tego oszczędności w  za 
kresie kosztów produkcji oraz 
sił roboczych. Zwrócono" więc 
specjalną uwagę na kształcenie 
młodzieży, co będzie miało 
wielkie znaczenie dla kształ* 
towania się w przyszłości po­
lityki na odcinku przemysłu. 
O bok  przemysłu odgrywa w  
Generalnej Gubernii specjal­
ną rolę rzemiosło. Także i na 
tym odcinku osiągnięto du­
że sukcesy.

Szczególnie poważne osiąg­
nięcia są do zanotowania w  za 
kresie gospodarki wyżywienio  
wej. Po przejęciu rolnictwa 
przez administrację niemiecką 
w  1939 nie było nadwyżek. 
Sytuacja zmieniła się jednak  
pod kierownictwem działające 
go obecnie na Ukrainie kierów  
nika rolnictwa w  Saksonii 
Körnera, którego pracę konty 
nuują jego współpracownicy, 
prezydent Neumann i radca 
rolny Albert. W  pierwszym ro 
ku gospodarczym 1939*40 trze 
ba było do Generalnej Guber  
nii dostarczać dodatkowo w y­
żywienie, w  drugim roku osią 
gnięto samowystarczalność, a 
po trzech latach są już nadwyż 
ki, które można było oddać do 
dyspozycji aprowizacji Euro*
p y-

Pozytywne wyniki należy 
zawdzięczać nie tylko facho­
wym zdolnościom i osobiste­
mu wysiłkowi ludzi z Rzeszy, 
którym powierzono organiza­
cję rolnictwa, ale i współpracy 
na tym odcinku miejscowej 
ludności. O  tym, czego doko­
nano, można się przekonać, 
wglądając w  pracę majątku 
Gumniska i wzorowego mająt 
ku Feliny w  dystrykcie lubel­
skim.

Świadoma celu praca na od­
cinku rolniczym uzupełniona 
jest pracą naukową w  Instytu 
cie Rolnym w  Puławach i 
W yższej Szkole w  Dublanach. 
W  obu tych zakładach dokonu 
je się badań naukowych pod 
kątem specjalnych zadań, ja­
kie stawiają obszary na W scho  
dzie; badania te będą miały 
duży w p ływ  na rozwój rolnict­
wa nie tylko w  Generalnej G u  
bernii, ale i na dalszym  
W schodzie.

D r. K. Haussmann.
(,,V. B .“ —  skrót).



Wilno w Dzień Zaduszny
W  niedzielę i poniedziałek N a d  wyraz smutno wyglą- 

przy pięknej pogodzie cmen" dają w  takim dniu m og.łyn ie  
tarze wileńskie odwiedziło ty" oświetlone, zapomniane, to też
siące ludzi, aby na grobach 
bliskich sobie osób, przyjaciół 
lub znajomych pomodlić się, 
złożyć wieńce i zapalić świccz* 
ki.

Rok rocznie człowiek cho' 
3zi na Rossę, zdawałoby się, 
że zna już na pamięć wszy-t" 
ko, co się tam zobaczy, a jed­
nak za każdym razem ma no­
we wrażenia i przeżycia.

Tysiące świateł, wśród gro* 
bów  nachylone postacie ozda­
biają groby lub zapalają świe­
czki. W  głębi cmentarza dale­
ko od bram wejściowych w  
poszumie drzew nikną wszel­
kie odgłosy. M iga ją  dokoła 
światełka na grobach. Cisza- 
Głęboka kojąca cisza. Tu  
myśl niespłoszona mknie ku 
dawnym wspomnieniom, łą­
czy się z tymi, którzy dziś są 
w grobie, wywołuje i ożywia 
lata minione, stawia przed o" 
czy ukochane twarze... Prze­
chodzą, szeleszcząc zeschłymi 
liśćmi ludzie, zapalają na gro­
bach światła, kładą kwiaty i 
wieńce, —  a myśl wciąż roz­
mawia z tymi innymi, których 
tu niema, a jednak są... Tego­
roczny Dzień Zaduszny —  po 
bolesnej strac;e naszych blis­
kich, wyrwanych z domów ro­
dzinnych przez katów bolsze­
wickich i pognanych w  niez­
nane krainy Zw iązku Sowiec­
kiego, na głód, poniewierkę, a 
często śmierć, wobec niedaw­
nych przeżyć —  nab:era dla 
nas jeszcze większego znacze­
nia, staje się świętem żałob­
nym przywołującym pamięć 
niedawno przeżytej tragedii.

miłosierne 
świeczki i 
bach.

osoby stawiają 
na cudzych gro1

M niej tłoczno choć również 
ludno było na cmentarzu po- 
Bernardyńskim. I tutaj pełno 
świateł, wśród grobów słychać 
modlitwy żałobne, fala ludz­
ka płynie tam i z powrotem. 
Pięknie położony cmentarz św. 
Piotra i Pawła wśród lasów  
Antokolskich z rokiem każ­
dym staje się piękniejszy. N ie  
było chyba wczoraj cmentarza 
gdzieby nie płonęły światła, 
nie składano wieńców, nie 
wznoszono westchnień i mod­
łów za dusze zmarłych i po­
ległych.
T ak  było właśnie na naszych 
wileńskich cmentarzach,
wśród naszych najbliższych 
mogił, (w )

o  R  O D  A

K a r o la  B o r .

-‘ s ch Ó J  s ło ń c ?  6 .U  

Z a c l t ó .  s ło ń c e  r 5.46

Z A C I E M N I A M YD ZIS IAJ  
O K N A  OD  15.55 DO  6.10

—  U JE D N O L IC E N IE  Z N A K Ó W  
R E JE S T R A C Y JN Y C H . N a te r e n ie  
O k r . G en . L i tw y  w p ro w a d z o n e  zo_ 
s ja ły  izmami r e j e s t r ,  s a m o c h o d ó w  i 
m o to c y k li ,  w e d łu g  O gó ln0nieim iec_ 
kieigol w z o ru .  O b o k  l i i e r  RO  (R e ich s  
k o m m is is ą rla t O s tia  nd) z a w ie r a ją  n u  
m e r  ‘i p ie c z ę ć  u rz ę d u  w y d a ją c e g o . 
W y k o n a n e  s ą  w  k o lo rz e  b ia ły m  z 
l i te r a m i  i l ic z b a m i c z a rn y m i', (f).

—  U W A G A  W Ł A Ś C IC IE L E  
P S Ó W . M im o  w ie lo k ro tn y c h  o s t r z e ,  
ż e ń  wiele, p s ó w  (z w ła sz c z a  n a  p rz e d  
m iciśc iach ) j e s t  je s z c z e  n ie u w ią z a . 
n y c h  i 'b iega  s w o b o d n ie , n a p a s tu ją c  
p r z e c h o d n ió w . W ła ś c ic ie le  ły c h  
p s ó w  b ę d ą  u jk a rą n i , a p sy  ic h  b ę d ą  
w y ła p y w a n e  p r z e z  c z y śc ic ie li  m ie j  
s k i  ( r) . 1

K a rty  ży w n o ś c io w e
na 1 0  okres aprow izacyjny

—  W lIL E tfS K l D O M  H A N D L O ­
W Y . O tw a r ty  p rz e d  im les ą c e m  d o m  
'h a n d lo w y  p r z y  u lic y  W ie lk ie j ,  cie­
s z y  s ię  w iśród lu d n o ś c i  w ie lk im  p o ’- 
w o d z e n ie m .

J a k  ju ż  ip o d a w a łiśm y , s p r z e d a w a  
n e  s ą  ta m  to w a r y  p o c h o d z ą c e  p r z e ­
d e  w s z y s tk im  z, k o n f is k a ty .  L u d ­
n o ść , d lą  k t ó r e j  w ie le  r z e c z y  n ie  
j e s t  d o s tę p n y c h  z p o w o d u  w y ś ru b o ­
w a n y c h  c e n  s p e k u la c y jn y c h ,  m a  w 
te n  s p o s ó b  m o ż n o ś ć  z a o p a t r z e n iu  
s ię  w b r a k u ją c e  p r z e d m io ty .

■Celem le p s z e j  k o n t r o l i  s p r z e d a w a  
n y c h  to w a ró w , z o s ta ły  w p ro w a d z o ­

ne k s ią ż k i  k le n tó w ,,  do  k tó r y c h

—  ZM IA N A  R O Z K Ł A D U  P O C IĄ ­

G Ó W , Z d n ie m  2 b. im. n a s tą p i ła  
/a n ;;)mi r o z k ła d u  ja z d y  .poc iąg ó w . 

P o c ią g  o d c h o d z ą c y  p o p r z e d n io  d o  

O rą n  o g o d z . 11.20 w_g n o w e g o  ro z ­

k ła d u  O dch o d z i z W iilną  o g o d z i­

n ie  9.55.
Z m ia n a  d o ty c z y  te ż  p o c ią g u  d ó  

K o w n a , k tó r y  o d c h o d z i o b e c n ie  

o g ó d z . 9 z r a n a .  (t).

G o s p ó d a rc z o -A p r o w iz ą .) b . r .  d o  g o d z in y  12 r o z l ic z a ją  s ięW y d z ia ł
c y jn y  p r o s i  p . p . D y r e k to ró w  t  K ie . 
r ó w n ik ó w  'f a b r y k ,  p r z e d s ię b io r s tw , 
b iu r  i  u rz ę d ó w  o n ie z w ło c z n e  p rz y ­
s ła n ie  sw o ic h  p e łn o m o c n ik ó w  do  
W y d z ia łu  A p ro w iz a c y jn o .G o s p o d a r -  
cze,go u ł. G ed y m in ass lir . N r. 7 (d. 
M ic k ie w icza ) p a k ó j  N r. 11 w c e lu  
o tr z y m a n ia  a r k u s z y  ro z d z ie lc z y c h  
n a  .karliki ż y w n o ś c io w e  10 o k re s u  
w y ż y w ie n ia  (od  16.X I d o  13.X II 

b . r .) .
W s z y s tk ie  p r z e d s ię b io r s tw a ,  f a b ­

ry k i ,  u r z ę d y  i b iu r a  d n ia  6 .X I b . r. 
w g o id z tn a c h  ó d  8 d ó  g o d z . 12 w y . 
p e łn io n e  a r k u s z e  ro z d z ie lc z e  s k ła ­
d a ją  o d p o w ie d n ik a  P u n k to m  R o z . 
dzieilczym ) d o  s p r a w d z e n ia ,  a, d n ią  
11.X I b . r .  u ipełno  m o c n i o n e  o so b y  
o t r z y m a ją  z  P u n k tó w  R o z d z ie lc z y c h  
.sp ra w d z o n e  a rk u slzc  ro z d z ie lc z e  
w rą z  z o d p o w ie d n ią , i lo ś c ią  k a r t  
ż y w n o ś c io w y c h  i n a  m le k o .

O d d n ią  12 do  d n i a  16 l i s to p a d a  
b . r ,  p r z e d s ię b io r s tw a ,  f a b ry k i ,  b iu ­
r a  i u r z ę d y  r o z d a j ą  k a r ty  ż y w n o ś .  
c io w e  i n a  m le k o  s w o im  p ra c o w n iu  
k o m .ró lb o ta .ik ó m , łc h  r o d z in o m

z  P u n k itą m i R o z d z ie lc z y m i z o trz y ­
m a n y c h  k a r t  ż y w n o ś c io w y c h  i n a  
m le k o .

W o b e c  te g o , ż e  n a  10 okre.s  a p r o .  
w iz ą c y jn y  I lo ść  p u n k tó w  ro z d z ie l ­
c z y c h  b ę d z ie  z m n ie js z o n a  i k a ż d y  
p o sz c z e g ó ln y  p r a c o w n ik  zm uiszony  
b y łb y  s ta ć  dłuigo w  k o le jk a c h  
i m a r z n ą ć  w  n te o p a .lo n y m  lo k a lu  
P u n k t u  R o z d z ie l c zeg o , d la te g o  też 
p. p .  D y re k to rz y  i K ie ro w n ic y  s ą  
p r ó s z e n i  .z a o p a trz y ć  s w o ic h  p r a c o w . 
nilków  i ic h  ro d z in y  w k a r ty  ży w ­
n o śc io w e  i n a  m le k o  w  s p o s ó b  z c e n . 
tr ą l tz o w a n y  za  p o ś r e d n ic tw e m  fa b ­
ry k , p r z e d s ię b io r s tw ,  b iu r  i u r z ę .  
d ó w .

'P rz y  o k a z j i  p r z y p o m in a m y , że 
n a le ż y  śc iś le  p r z y t rz y m y w a ć  siię 
w .skaza n y c li t e r m in ó w , p o n ie w a ż
ż a d n e  t łu m a c z e n ia  w  te j  s p r a w ie
n fe  b ę d ą  u w z g lę d n ia n e  i p rz e d ś ię -

k ą id o r a z ó w o  sił w p isy w a n e  iząk u . 
pionie to w a ry .

K s ią ż k i k l ie n tó w , m o ż n a  o t r z y ­
m a ć  w  u rz ę d z ie  r e g u la c j i  c e n ,  m ieisz 
c z ą c y m  s '9  w  g m a c h u  d y re k c j i ' p o ­
lic j i  p rz y  u l. M a g d a le n y  N r. 2.

K sięg i -k lie n tó w  w y d a w a n e  s ą  w y . 
łą c z n ie  o s o b o m , k tó r e  n ie  b y ły  p r z e z  
p o l ic ję  n o to w a n e , ii k a r a n e  za  h a n ­

d e l n ie le g a ln y .  (*).

—  O L E P S Z E  W A R U N K I D LA  
Z A T R U D N IO N Y C H  P R Z Y  P R O ­
D U K C JI O P A Ł U . P o n ie w ą ż  p r o d u k .  
c ją  o p a łu  i n a d a l  je s t  a k tu a ln a  
w ięc  g e n e r a ln a  d y r e k c j a  la s ó w  ro ­
z e s ła ła  o k ó ln ik  d o  n a d le ś n ic z y c h , 
w  ikifóryim p o le c a  z a tro s z c z y ć  s.ię 
o p ó le p s z e n ie  w a r u n k ó w  p r a c y  d la  
o só b , z a t r u d n io n y c h  p rz y  p r o d u k c j i  
o p a łu , r e k r u tu j ą c y c h  s '?  s ipóśród  
u r z ę d n ik ó w , w y k o n u ją c y c h  o b o w ią ­
zek  p r a c y .  P o le c o n o , ż e b y  d o  k a ż ­
d e j t a k ie j  g ru p y  b y ł  p r z y d z ie lo n y  
s ła ły  p r a c o w n ik  z o b o w ią z k ie m  
tro sz c z e n ia  isię o> u t r z y m y w a n ie  n a .  
rzęd z i w  s ła n ie  n a d a ją c y m  się  d ó  
p ra c y . O p ró c z  tę g o  p o le c o n o  n a d .  
leśnidzyim  u t r z y m y w a n ie  s ja łe g ó  
k o n tą k tu  z o r g a n ą m i  a d m  n is t r a c j i  
o g ó ln e j, c e le m  z a p e w n ie n ia  p o m o c , 
nilkom  k w a te r  i d o w o z u  a r ty k u łó w  
ż y w n o ś c io w y c h . P rz y  p rz y d z ia le  
ikw alter n a le ż y  s to s o w a ć  re g u łę , 
a b y  o n e  b y ły  o d leg łe  n a jw y ż e j  o 
3 Jem. od  m ie js c a  w y rę b u , „ W . Z .‘‘ .

—  P R O T O K U Ł Y  ZA N ED iBA ŁE 
C Z Y S Z C Z E N IE  K O M IN Ó W . Z d a rz a
■siiię craęsló, iże j e d y n ą  p rz y c z y n ą  p o .  
ż a r u  k tó r y  p o w o d u j,-  w ie le  -szkód ,
b y w a  n ie d b a łe  o c z y s z c z o n y  k o m in .

b ę d ą  s p o r z ą d z a n e  p r o to k u ły  i d o n ie  
s ie n ią  k a r n e ,  ( t) .

—  M E L IO R A C JA  I S C A L A N IE  
w  P O W . iOiSZM IA N SK JM . w  p o w . 
o siz m ia ń sk .m  jeist w yjątlków oi d u żo  
p o d m o k ły c h  tąik i b a g ie n . W o b e c  
tego  z a c h o d z i  k o n ie c z n o ś ć  p o d ję c ia  
n a  n o w o  p ro w a d z o n y c h  p r z e d  
w o jn ą  i o k u p a c ją  b o ls z e w ic k ą  ro ­
b ó t m e l io ra c y jn y c h ,  d ó  k tó r y c h  ju ż  
b e iż ą c d g ó  l a l ą  p o a z y n io n o  p rz y g o .  
to 'w a n ia . .Z o stan ie  n a  o g ó ł o sn szo ą  
n y c h  p o n a d  2.5,000 h a . J e d n o c z e ś n ie  
b ę d ą  p r z e p r o w a d z o n e  n a  w ie lk ą  
sk a lę  r o b o ty  s c a le n io w e , p r z y  k tó .  
ry c h  ju ż  u b ie g łe g o  ł ą t a  p r a c o w a ło  
d w ó c h  m ie rn ic z y c h .  S po rząd ź ,iii ón i 
p r o je k ty  .s c a le n io w e  d w ó c h  w si. (r).

—  ZA S P R Z E D A Ż  SA M O G O ) 
P O D  SĄD D O R A ŹN Y . Ju ż  trz y k ro  
n ie  k a r a n y  ,za s p r z e d a ż  sa m o g o i 
n ie ja k i  S ta n is ła w  W a le n ło w ic z  zD 
w u  zosila ł u ję ty  n a  s p r z e d a ż y  s ą m  
g o n u . W a le n to w id z  j a k o  re c y d y  V 
s ta ,  z o s ta n ie  p r z e k a z a n y  s ą d o w i d 
r a ź n e m u . G rozi m u  b a r d z o  w yso l 
k a r a .  (I)

—  D Z IE C K O  S P A L IŁ O  STOD l 
L Ę . W  igm in ie  p ó n ie m u ń s k ie j  m!
ło łe tn ia  pa.sl|uszika baw .ila z1 
o g n ie m  t  w y w o ła ła  p o ż ą r ,  k tó  
izinilsizczył iśto-dołę ze  w szy ,s ik i 
z b io r a m i i n ie k tó r y m i  n a rz ę d z ia , 
ro ln ic z y m i, * (:

O F I A R Y
Z a m ia s t  k w ia tó w  w  d n iu  im ien  

K a r ó lą  L u p czy ca . E . P . o f ia ro w u  
n a  b ie d n e  p o ls k ie  d z iec i 20 RM

N r. 19
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BOLESŁAW WIROWSKI
M s g .  P r a w

zmarł w  wieku lat 43. O czym zawiadamiają 
pogrążeni w smutku

Bratowa, Brat i Bratanek.
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Za duszę

, t ,  W I K T O R I I  P R O K O P
o byw . z. D u k s z fa ń s k ie i  o d b ę d z ie  s ię  N a b o ż e ń s tw o  Ż a ło b n e  w e  
c z w a r te k  d n . 5 l is to p a d a  1942 r . w O s tr e j  B r - i t i ie  o g o d z in ie  
10 r a n o .  O czym  z a w ia d a m ia  ą  P rz y ja c ió ł  i Z n a jo m y c h

M ą t,  CörSta i Z ię ć .

Za d u sz ę

ńt P. FELIKSA feiZ!0Ł0MS&!EG0
Prezesa hby Adwokackiej w Warszawie

o d b ę d z ie  s ię  N a b o ż e ń s tw o  Ż a ło b n e  w e c z w a r te k  d n ia  5 l is to  
p a d a  b . r . w O s tr e j  B ra m ie  o  g o d z . 11 ra n o . O  c z y m  z a w ia d a ­
m ia ją  P rz y ja c ió ł  i Z n a jo m y c h

Żona, Córka, Synowa, Syn ! Wnuk.

b fó rs tw ą , f a b ry k i ,  b t a r a ,  u rz ę d y  i W ie lu  w ła śc ic ie li  m a ły c h  d o m . 
i  [, p , ,  k tó r e  ty c h  te rm in ó w  n ie  bę_ ; k ó w  n a  p r z e d m ie ś c ia c h  z a n ie d b u je  , 
d ą  p r z e s tr z e g a ły ,  n ie  b ę d ą  m ia ły  c z y sz c z e n ie  k o m in ó w  n a r a ż a j ą c  
m o ż n o ś c i  z a o p a t r z e n i a  s w o ic h  p r a -  j p rz e z  t o  sidb ie  i s ą & a d ó w  n ą  n ie b e z  
co  w  u 'k . ów  w  lc a r fy  ż y w n o śc io w e  i n ą  piieczeńsjjw o.
m le k o  w  m ie js c u  ic h  p r a c y .  (w ), | O b e c n te , n a  w in n y c h  z a n ie d b a n  a

W sz y s tk im , k tó rz y  w z ię l i  u d z ia ł  w  N a b o ż e ń s tw ie  Ż a ło b -  
n y m  o d p r a w io n y m  d n ia  3 l i s t o p a d a  r- ł . w  k o ś c i e l e  św . P io t r a  
i P a w ła  n a  A n t o k o lu ,  z a  s p o k ó j  d u sz y

A N N Y  z  W L A Z Ł O W I C Z Ó W

F O R C Z Y Ń S ft lE J - P A W Ł O W S K lE J
z m a r łe j  w  d n iu  12 p a ź d z ie r n ik a  r . b w P a b ia n i - ą c h ,  s k ła d a  
t ą  d r o g ą  s e rd e c z n e  „ B ó g  z a p i a ć “ w  im ie n iu  s t r o s k a n e j  ro d z in y

Z ię ć  i W m iK .

Oraiz s u b lo k a to r o m , a d o  d n ia  17.X I

W s o b o tę  7 l is to p a d a  o g. 18 w  T e a t r z e  M ie jsk im

Roncert-przedstawlenie zespołu ludowego „Jonioes“
P i e ś n ; , tn ń c e  i z w y c z a j e  lu d o w e . B ile ty  o d  1 —6 RM- 

N ie d z ie la  8 l i s to p a d a  o o. 18 w  S a li  F i lh a rm o n ii

I U  f ó o n s a p t  S y m f o s t i c s s s y
D y r y g e n t  V yt. M a rijo ś iu s . B . B e rk a v ic ie n e  (H .tr f a '-  
S o l i s t a  L. S u rv ila  ( F le t )  W p ro g ra m 'e :  M o z a r la  
M a la  n o c n a  m u z y k a  i k o n c e r t  C -d u r , G r  e g a  4 t a ń ­
c e  s y m fo n ic z n e ,  S z u b e r ta  R o s a m u n d a .  B ile ty  

o d  0 ,8 0  —  3  RM.

Ś ro d a  11 l i s to p a d a  o g d z  18 w T e a t rz e  M ie  sk im

Koncert-przedstawiesn zespołu lodowego „Jooioef
P ie ś n i ,  ta ń c e ,  z w y c z a je  lu d o w e  B ile ty  od  1 — 6 RM.

S p rz e d a ż  b ile tó w  w  k a s ie  F i lh a rm o n ii  od  g . 11 — 13 
i o d  16— 18,30. W d n iu  p r z e d s ta w ie n ia  w T e a t r z e  
M ie jsk im  w k a s ie  o p e ro w e j o d  g. 16. P o  r o z p o ­
c z ę c iu  s ię  w id o w isk a  cz y  te ż  k o n c e r tu  n a  s a lę  

n ie  w p u s z c z a ją .

^ Ę J ^ Ł J J E i M W s
Radioodbiorniki, kuchenki, żelazka, przewody elek­
tryczne o różnych przekrojach oraz patefony i płyty. 

Tam że n a p r a w i a m y  wszystko, 
co wchodzi w  zakres radio-elektrotechniki

Z a K ła d  Radio • eleKtro • techniczny
Wilnaer Str. (W ileńska) Nr, 22, róg Gdańskiej

f * .  ł o s k o t

H  B  l %l  /1
Soldatentheater II —  „La Habanera“. 
„C asin o“ —  Uwaga! Premiera „Clarissa“ 
A d ria *— Wesoła komedia„7 lat nieszczęść“
,M uza“ —  Film muzyczny „Operetka 

„A u sz ra "  —  »Jego syn*
„K ole jow e* —  „Boccaccio

1 TTTTTTtm 'U
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! B -vś „N A U D A “
V i l n i c u s  ( W i l e ń s k a )  2 5 — 3

zebni urzędnicy i s

p o d a n ia ,  tłum aczen ia  
* n 'em ieck ie 1 litew 3*A A )

V iln  aus (W ile ń s k a ) 2 5 -5 , 
'w e iś c ie  t. (ron tu  u fo t o g r a ła )

S \ \  C ? e?a n  A r th u r  M a u er. —
" * )  Biuro podań do w ładz 
niem ieckich . Jur^io (z . Sw. Jer- 
słu ) 4— >». C zynn e od h—-18.

O u t y ; duży ro zm ia r m ało uży* 
aJ» u ane w ym ien ię . V ln > au s  
.W ileń sk a ) 6, fo to g ra f. 5721-2

Catń C lub“ W ilnaerstr- ( W i ­
leńska )  83 w yd z ie r ża w i

szatm e. O fe r ty  d o  bu chalterii.
3741

B^lłocarnię odstąpię lub zamie 
® ■ mę na zboże Kalvarijq 
(K alw ary jska) tj m, 17 3723

^ d u a im ę  koz ła  b a łe g o  raso 
^  w ego  reprodu ktora  V erkq  
IWerkovASka < l » —2. 3 ó? l—5

D la s z c z  sk ó rzan y na w zrost 
średn i za m ień ^  na d rzew o  

opa łow e l(j V asario  (d ,  3 M aja i 
Nr. 3— 2. — 2

D o w e r  m(,skt balonO w y . w har 
dzo dobrym  stanie, kredens, 

w agi s to łow e  zara ien 'ę na opa ł 
G eros os V ilt ie s  (D o b re j Rady ) 
2 ń -4  87b 7

T a m ie n »e  m aszynę gab in etow ą 
„S in g e r1* na tu tro dam skie 

fok ow e  Jub inne na w zrost 
niski Od 12-14 A rk l 'q  (d .  Koń 
ska ) 4—1 37oi

Zgnbiony dow ó  * o sob 's ty  li* 
tewsu> na nazw s>to K z iv ic- 

kis Retras Nr l2 8 i 4 Kz \to 
bienfe A leksandra Nr 22>)99i;/“490 
kartki żyw n ośc iow e  na n azw i­
sko A b n y  K rzy w ick ie j oraz 
zaśw i d c z e n ie  lek a rsk ie , uprą 
sza s ę zw ró c ić  pod adresem : 
Nau .inm kq (P raw a  N ow ośw iec* 
ka ) 24/10— 2   3714

ramien-ęt D ierw szorzę nej ja
1 kości skórzany p łaszcz na 

kost um i p łaszcz z im ow y , oraz 
buty Nr 29 ang ielsk i fason  na 
buty robocze  Nr 2 i .  T ek in to .q  
(d .  T okarsk a ) 10—5. Tuż za nio 
stem  radunskim na gOrze. b7l§

'Z am ien ię  cza rn y  garn itu r mę« 
ski łub bek ieszę na o p a ł F*« 

no ( F m n a > 3/1-7, ró g  K a lva r ijq  
(K a lw a ry js k a ) >4 3600—1

Zam ien ię opał na pan to fle  mę* 
s « ie  N r 2?Va—28. Naugardu^ 

ko (N o w o g ró d zk a ) 116—3, 3i 67

7 a m 'enię d rzew o  na ro w er 
R au gyk lcs  (d  K w asze ln a )

2 i - 21. 3b65

Zamienią pianino na m eb le  lub 
opał. Z g łoszen ia  do Adm  

.G ońca* oo i „P ia n in o * . 3739

y  a m • e n i ę w ózek  g łęb ok j 
ciz*ecinny na w a rzy  

wa sprzedam  g r z e jn ik  e le k ­
try c zn y  d lą  m ałych  d z iec i 20 
RM. L v o v o  ( Lw ow ska  ) v6 a~ l

I  »man i Umiifj
« u p i ę  ap a ra ty  fo to g ra fic zn e  

ra a ten a ł i chem ikalia  V f 1 - 
niatis (W ileń s k a  18 Fo togra f.

— 2

teupię. słupkow ą m aszynę szte  
perską Daugeliäkiq "(d S ło- 

mianka ) 20— Ł. 351fc> — 0

fif upię m ateriał na o łą s zc z  mę- 
ski w bardzo dobrym  g a ­

tunku Alśfeną <Oszm iańska) 
9— 4 od god z  l i —17 3736

|ruplę fok i w dobrym  stan e 
z n u fką, w zrost średni 

O fe r ty  T o to r q (T a ta rsk a ) 9 -1  
____________________ 3710

■ e leę  w dobrym  stan ie  kupię 
■* W iadom ość zos taw  ć w pra­
cowni fo to g ra fic zn e j 8 iem a :zk ! 
Gedim ino (d . M ic k ie w ic za ) 5 

3672-0

M u fk ę  fok ow ą  i karakułową 
11 w dobrym  stan ie  sprzedam  
J 200 RM Fa la n gos  (d . Poznań ­
ska ) 2 m. 3528—^

, «.v Jam ro w er w stanie
— d obrym  7C0 RM. A r t ile r ijo s  
( A r ty le r y js k a ) 1 -1 , 3732
Sprzeda 

o ohr

T gu b to n y  zega rek  f«m y  »Lon  
g in “ ( z  łańcuszk iem  na rogu

^ p rze d a m  damski kapelusz 
b rązow y  p ilśn iow y w b

ul. G ed im ino  io  M ick iew ic za )  
i Sn iadeck io  ( Śniadeck ich  i u* 
pra»za  s »ę z w rócić pod ad re ' 
sem : T ilto  (d . M o s to w a ) l7 — 5.

dobrym  stanie 70 RM 
( W ie l^ a i  40-11.

Didiio ji
3733

Sprzedam różne m e b ’ e i p ie ­
cyk  k a flo w y  za  1 Sl)9 RM 

o ra z  i:s tąo 'e  4*pokojow e m iesz 
kanie z kuchniq. O glądać od g. 
16-17 do G X I  r. b Śopeno 
♦ S zo p en a ) 4 20, 37li3

Sprzedam nowq kol Irę 80() BM. 
oraz nowoczesną t rzy  i r z w io

wą sza fę  potrzebu jącą re p e ra ­
c ji 600 RM. K re iv o ji i u. K r z y ­
w e K o ło )  13 —i. 3727

"przedam  kozę m leczną 4yU 
 ̂ RM. F ila re tą  F ila re c k a ; 42

' 3742

Sprzeda je się łó że c zk o  dzie* 
c inne na s 'a toe  9u RM . i 

a loes leczn  c z y  2t) RM. M alönq 
(M ły n o w a , ó/7 m 9. 3?l9

Uw aga! Kupuję s ta re  p ły ty  oa 
te fon ow e  pobite, n iezdatn e 

zupełn ie do gran a w rozm ai 
ty ch  język ach , oraz z<.m en>a n 
s ta re  p ły ty  na now e. O kazia ! 
T y lk o  3 dni do zbyc ia  starych  
p ły t  i do n ab yc ia  now ych . Jest 
Bel-Am i i Komm zurück. Ba« 
sanaviSiaus (d . W. Fohuianka 
31/33-11. od 8 -1 2  i o i  15-17,

i .  O  «  Ł  |

jft.o w yna jęc ia  1 iub 2 poko je w  
^  centrum  m iasta—bez m e 1 li 
ze w szelk im i w y g o  ami Można
z kuchnią z i opał. D ow iedz  eć 
sie w god z in ach  u rzfdow vctt 
Traku fT r o c k a > .\r. 5 „L o te r ia “ 
z fron tu . 3740

i o  ó j do w yn a jęć  a duży, 
jasn y z w yg o  ami PoloC kio

(d. P o ło c k a ) 9— i * b, o d 3 do 6 
po poł.

(p ow ażn y , b e zd z ie tn y  urzędnik 
■ pos iada jący w ła s n y  opa ł 
poszuku je 2—3 pokoi z w y g o ­
dami i z  u żyw a lnośc ią  kuchni 
O fe r ty  do Adm . „G oń ca “ pod 
„(Jrzędn u".

© o k ó j  ze  w szelk im i w y g o ia n ij 
“ bez umeblowania do w yn a ­
jęcia . O p ła ta  opałem . K o śc iu ś ło s  
(K o ś c iu s zk i) 27— 1. 374o

P R A C A  1
37Ob

f l ło da, z e  w si, z go d z ! s ię  na
1  L E K A R Z E 1

pracę sta łą  iako niańka do 
uz«eci poko jow ką, bez gotowa 
nia O fe r ty  do Adm  „G ońca“ 
pod „S am od zie lna “ 37i9

Jotrzebny szew c V iln iaus C
ieńsaai lu —2. 3718

otrzebna uczennica lub pod 
r^Ołna do urawca dam skie- 
CawIrtimiR (Saw iCZ) 16 “ 7.go . Savić iau8  (S a w ic z )

Poszukuję p ian isty  akom pan'a 
to ra  iCM K augyk los d K w a ­

s ze ln a ) 17—4, godz. 1 5 - lb  co 
d z e n n ie . 3709

TF zawodu p ie lęgn iarka  lat 30 
* •  p03zuuuje p racy przy m ałej 
rod z in ie  ew en tu a ln ie  z jednym  
dzieck iem  Umie go tow ać  G fe r  
ty  sk ładać w Adm  „Gońca 
pod „P ie lę gn ia rk a “

S przedam  ro w er w  dobrym
stan 'e  za 650 RM . T tesio ji

(d  p ros ta ) l 7 3720

1 HaaKa l wyctiowääiäl

p o s z u k u :ę u m eb low anego  po* 
■ koju lub 2 m ałych  z w y g o d a ­
mi w  re jon ie  u l K a lv a r i jq  iKal- 
w a ry js u ie j)  i Z w ie rzyń ca . O fe r ­
ty do Adm  „G ońca“ pod „B. R.“

GASI NET RENTGENOWSKI
D r . m e d . A - Ś m ig ie lsk a

P ilies  (Z a m k ow a ) 3 —9
' 15-20

D r. m ed . W ik to r  P ie s k o ^
Choroby nerw ow e i w ew n ę trd  

Uosto (Portow a) Nr.3 m 2. 
Ordynuje od 12—14 i IG— 18

Dr. meti.
G u s ta w  M a rk ie w ic z

choroby skórne w enerycz«1! 
Gedim ino (d . M ick iew icza ) 1—* 
le i. 997 od godz. u— 12 o1 15—]

pi
ct
k:
z

D r- O ls z e w sk i.
Choroby n erw ow e 

iientgen« E łektroterapia)
Wallstr . ( Z a w a ln a )  22 

Cod?.. t>rzviec l ; 1F*

Q.J
iSK

Słl

D r. M ed. Z o f ia  G odłow sl»
Spec- chorób uszu, nosa gaf| 
ła, o rd yn u je  od 4—6 pp W il
A. Jakśto i d. Dąhrowsk e g o )

L e k a rz  D e n ty s ta  
O . L ip s k a

p rzep row ad ziła  się na ul. Au ’’ 
d. O fia rn a ) 4 - 4 .  P iom by. uj 

wanie zębów  bez bólu , korowi 
mostki, sztu czne zęby . Ord)! 

nuje od 10 — 11 i 3—7 pp.

j| a k u s z e r k i 3
J .  K o r c h o w a

O land q (H o le n d e rn ia )  *— 1

o i -12

D r. D u n i n
b y ły  O rdynator L eczn icy  O cznei 

Św. Józe fa  
C h o r o b y  o c z u .v  u o  r o  o y OCZ.U. 

P rzy jm u je  od godz. 10  do 12.TT . - r~. . •- I 19 ni 2.U osto  (P o r to w a ) 12, m.

D f- M e U sa n tIct' P iw e c k i
C horoby w ew nętrzne. 

P ilien  lZam how a , 12— 1 
O r iy n u ie  o l  10-13 i l i  — 17.

L euarz—dentysta 
W I. P a s iń s k i

wznowił przyjęcia. 
Przy jm u je  od ń - i ó  i 1 )— i s 

Joga ilos (.Jag ie lloń sk a1 !*— !.

p r y w a tn e  lekc je p isan ia  na 
» m aszynie i ję zyk ów  obcych. 
G eJim ino (d. M ick iew icza ] 4 -1 2

D r. m e d . B u d z iń s k i  H e n r y k
w znow ił p rzy jęc ia  chorych 

cod z ien n ie  prócz Świąt 
od 3 — 5 godz.

Sv, Onos g vó  (^ w . A n n y ) 7— -

M a ria  L a k n e r o w a
ą izy ira u je  ou »  rano do i »
Jasinskio (J a s iń sk ieg o ) /— ■

W . S m ia lo w s k a
, ■ Zam kow a) 26— <-

M a r j a  B rz e z in a
i-iuoarto (d . G ro d zk a ' 2 — 1

Z w e rz v n ie c .

ip d a  Wmia
b rą z o w a  (a n g o ro )-

n  
rc 

s ;
V
r t

j ‘1
w
n
i rc

U czc iw ego  zna lazcę upra­
sza  s ię  o zw ro t pod a d re ­
sem: L m b arlo  (G rodzka  3.

MOTOR
1— 4 kw, kupię

. Vt< *■
P r a c o w n i a

D id iio ji  (W ie lk a) 24 
radiowaU

A d res R e d a k c ji 1 A d m in i s t r u j ! :  ol. G ed y m in a  11-a (1 p ię t ro l.  Teile f o n y : R e d a k to r  N a c z e ln y  42, R e d a k  c ja  8 13, A d m in is tr a c ja  7.09. E k s p e d y c ja  3-99. G o d z in y  p r z y ję ć  w s p ra w a c h  re d a k c y jn y c h  od  1 0 —15 
R e d a k to r  p r z y jm u je  od  godz. 12— 14. A d m in is tr a c ja  c z y n n a  o d  g o d z , 8— 16 (o p ró c z  n ie d z ie l I św ią t) . C eny o g ło sz e ń : W ie rsz  tn flim , na 4 s tr . 15 fen  D ro b n e  10 f e n ,  za w y ra z , 1 w iersz  w k ro m c e  50 fen„, m a . 
t r v m o n ia tn e  — 20 feo  za w y ra z , l i te ra  t łu s te g o  d r u k u  w o g ło sz e n ia c h  d r o b n y c h — 15 f .. p o s z u k u ją c y m  p r a c y  50 p ro c . r a b a tu .  L e k a rz e  — 2 RM ., A k u sz e rk i — l RM, N e k ro lo g i do 100 m /m  15 fen ., w y że j 20 f e a  za 

w ie rsz  m ilim e tr  Z b p o d a m ?  a d re s u  d c  A d m in is tra c j i  — 30 fe n tg ó w . S tro n ic a  m a  8 sz p a lt . A d m in is tra c ja  n ie  u w z g lę d n ia  z a s trz e ż e ń  co J o  ro z m ie -  v e n ia  t te r a m  w  o g ło sz e ń
W  n ie d z ie le  i d n ie  św ią te c z n e  o g ło sz e n ia  o 50°/» d ro ż sz e ,
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